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Obietnica bez fkutku, ief to- 


piękne drzewo bez owocu. 
lan Oxenfztyrn Graff Szwedz: 


I. 
Mci PANIE MONITOR. 


lekawy ieftem mocno, czyli też 
kto odebral nadgrodę obieca= 
ną przefzlego roku od pewnego Pa- 
na. Wyrażona była ta obietnica w 
Gazetach publicznych, A o fkutku 
iey coś bardzo cicho, 
Ss Wielu 
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Wielu fig co żywo porwało do 
piora, zachęceni tą obietnicą, wyfi= 
lili (woie dowcipy, iedni z rękawa 
wytrząfali wierfze, drudzy rufzali 
konceptem, iak martwe ciele ogo- 
nem. Inni fmaży.i nad tym (woie 
rozumy. Aż tak wypracowane dzie- 
ło wypuścili na Świąt, zakupuiąc mu 
wolne przeyście nie ieden oftagnie: 
mi dwunaftą grofzami. Tym fpofo- 
bem.uczyniwfzy zaćmienie w kie- 
fzeni, że fżeląg (zeląca nie widział, 
oczekiwali z utęfknieniem dnia nad- 
grody. Ale gdy ten czas nie tyl- 
ko przyfzedł, ale y minąt, A obie- 
tnicy iak nie ma, tak nie ma, 
nie ieden na kwintę fpuściwfzy , 
rzeki do fiebie: Okum. 6 óperam 
perdidi, ' 

Moy Mći Dobródzielu iakeś pocz- 
tiwy, chciey nam przecie co o tym 
donieść, czyli znalazła też fię choć 
iedna "tak. fzczęśliwa Dufza ; ktota 
odebrała 


=) 
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odebrała tę nadgrode. Boć to prze: 
cie z tylu tyfięcy obywatelow nie 
podobna, Żeby fig choć ieden nie 
znalazł, ktoryby rychtyk A rychtyk 
trafi w fime centrum myśli tegoż 
Pana: Ale z drugiey ftrony zdate 
mi fię, że gdyby to bylo, toby y to 
bydź powinno, aby w Gazetach był 
„wyrażony ten, ktory nadgrodę ode- 
bral. Chyba, że y co do nafzey ma: 
teryi tak będzie prawdziwe zdanie 
na początku odemnie położone, iak 
ia ieftem 

W. M. Pana prawdziwym flugą 
Cickawjki, ` 


IRIE 
Dificile eft, cum praflare cæteris con- 
cupiveris, fervare æguitatem, 


Cic, Ofic. k 


Poi na wzor owego Mowcy 

Atheńfkiego, ktory gdy go po~ 

fpolftwo fluchać nie chciało. mo 
Wwiące> 


REA 
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wiacego o rzeczach potrzebnych, 
zaczął im bayki prawić dla zachę” 
cenia fłuchaczow. Jakoż fpodziewam 
fię, że nie źle mi fig uda, bo w tym 
czafie pifzącemu , w ktorym bayki 
wiżcey znayduią dla fiebie wiary 

niż niyoczywiftfza prawda. 
lednego razu widząc żaba chom 
dzącego wołu , chciała bydź tak 
wielka iak on, y zaczęła fig nady- 
mać, 4 coraz pytać fwoich dzieci , 


"czyli iuż ieft rowna wołowi, ktore 


gdy nie iefzcze odpowiadały, poty 
fię dela, aż fię rozpękła. 

Otoż mafz Pani żabo! zrowna= 
łaś fig z wolem, ale tym, ktory tym 
fpofobem zdychić mufi, iak y ty. 
Podobno lepieyby iey było rechtać * 
w wodzie, iak pęknąć od tak śmie- 
fzuey dumy, 

Nie myśle fiż tu tozposcierać z 
moią odezwą, bo teraz iak kufe fu- 
knie, tak y ftyl krotki w modzie, 
y W. M. Pan też fam nie lubifz iuż 
widzę 
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widzę teraz długo rozwodzić fig 
nad iedną materyą, Wiem ia do* 
brze to dawne ptzyfłowie: mądrej 
głowie , dość dwie fłowie, y dla tego 
kończę ten moy lift, ale iednak z 
przydatkiem tego fzkolnego Apol- 
logu. lmops potentem dum vult imitan 
ri, perit, Ubogi możnego gdy chce 
naśladować, ginie. 
W, M. Pana 
Sluga Prawdziwy 
Baiopijki, 


III. 
Ploratur lacrymis amifa pecunia veris, 
Juvenalis. 


Méi Panie MONITOR. 


EB CO to, to prawda, Że nicze= 
go bardziey nad pieniądze nie 
żaluią ludzie, Nie zafiggaiąc dal- 
fzych przykladow , przypomniymy 
fobie oftatnią redukcyż4, czyż mało 
fię 


nen 
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fig óbwiefilo z pieniędzmi po iey 
oglofzeniu? czyż nie widzieliśmy 
W ten czas w fobie tych przykla= 
dow ? 


-, Ach Méi Panie MoNrron! xięgi. 
by trzeba pifić na pochwalę tak 
wielkiego przywiązania. Nie fly— 
chać u nas iefzcze bylo o takim 
przykladzie , żeby przyiaciel wi- 
dząc umarlego przyiaciela , fam 
przy nim y dla niego umierał, 4 
tu dla pieniędzy y co więkfza z 
pieniędzmi umierają. O iak to wiel- 
ki przykład! godzien wiekopomney 
fławy. 


Z tych przykładow: każdy wnieść 
może, iż ieżeli gotowi fą życie dla 
nich ftracić, to o lzach iuż ani 
mowić, a tym bardziey iefzcze Q 
tym, -że za nie gotowi ludzie prze- 
dać bliźnich fwoich, honor, fławę 
Ę nawęę y cnotę, y Życie. 

O moy 
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O moy Boże! y tyleż tó u nas 
ma fzacunku ca brtylka ziemi, że 
ią nad Dufzę krwią hayświętlzą odė 
kupione bardziey fzacuiemy? umie- 
ra prawie z glodu nędźnik pod 
murem, drży od zimną, inny w poł 
nagi, inny oftatnią chorobą przyci- 
Śniony, nie maiąć gdzie fkłonić 
głowy, pod niebem mufi leżeć; nam 
to ani iedney lezki nie wycifka z 
oczu. Ach dla Boga! a gdzież ieft mi- 
łofierdzie? zginie tróchę złota, ach 
ô! iak wielkie lamenta- y zgrzyta” 
nia zębow w domu, na ktorym wy- 
śmienicie możnaby -napifać: /bi fle= 
tus 8 firidor dentium. 

ledni to modzie , drudzy tera= 
Źnieyfzemu czafowi y zepfutey na= 
turze przypifuią, y zaraz daią ex= 
kuzę z fiebie pierwfi, Że zwyczay 
czyli grzeczniey mowiąc moda, jeft 
drugie prawo, drudzy, że wlazifzy. 


między wrony, trzeba tak krakać, ` 


iak 
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jak ony, 4 natura nic darmo nie 
czyni, y co ona komu dała, nikt 
temu fprzeciwić fis nie może. 

Pomiarkuy W. M. Pan fam, czyli 
to prawda, co oni mowią, A ja tym 
| czafem ieftem 


| W. M. Pana 
Il Uniżonym Sługą 


